
Aptychy głębokomorskiego i peiagl.cznego maimil 
bardziej południowych serii skałkowych wskazują 
co następuje. W serii czertezickiej radiola·ryty zie­
lone i radiolaryty czerwone reprezentują górny 
oksford, a wapienie bulaste kimeryd. W serii nie­
dzickiej wapienie bulaste dolne sięgają do górnego 
keloweju; radiolaryty czerwone dolne reprezentują 
dolny Oksford; radiolaryty zielone - dolną część 
górnego oksfordu; radiolaryty czerwone górne -
górną część górnego oksfordu; wapienie bulaste gór­
ne zaczynają się w dolnym kimerydzie. W serii 
braniskiej radiolaryty zielone reprezentują dolną 
część górnego oksfordu, radiolaryty czerwone gór­
ną część górnego oksfordu, wapienie pseudobulaste 
zaczynają się w dolnym kimerydzie. Wreszcie, w serii 

· pienińskiej, radiolaryty zielone sięgają do dolnego 
kimerydu. 

Z serii czorsztyńskiej znane są bardzo bogate fau­
ny amonitów (np. fauna z Rogoźnika, na której jest 
oparta definicja środkowego tytonu), jednak prze­
ważnie oznaczalnych amonitów nie znajduje się. 
Dlatego stratygrafię tytonu i neokomu tej serii 
opa·rto na częstych występujących prawie wszę­
dzie aptychach. Stało się możliwe zaproponowanie 
wyróżniania wapieni dursztyńskich i wapieni łysań­
skich oraz częściowa zmiana definicji wapienia spi­
skiego. Wapienie dursztyńskie są to utwory złożone 
wówczas, kiedy przeważała facja wapieni kalpionel­
lowych. Wapienie dursztyńskie odpowiadają zwykle 
tytonowi, w niektórych profilach sięgają do beriasu. 
Wapienie spiskie są to wapienie krynoidowe zamyka­
jące ogranogeniczną wapienną sedymentację w serii 
czorsztyńskiej. Wapienie spiskie zaczynają się dia­
chronicznie w beriasie i walanżynie. Wreszcie wa­
pienie łysańskie są kompleksem bardzo zróżnicowa­
nym (tak pionowo, jak poziomo), znajdującym się 
nad wapieniem dursztyńskim a pod wapieniem 
spiskim. 

Aptychy występują obficie także w innych ele­
mentach serii skałkowych. Pewne znaczenie dla stra­
tygrafii mają aptychy wskazujące granicę liasu· 
i doggeru znalezione w aalenie fliszowym w Czorsz­
tynie; aptychy bajosu i batonu z szarego wapienia 
krynoidowego serii czertezickiej oraz aptychy neo­
komskie z wapieni rogowcowych lub skał z nimi 
związanych. Pozostałe występowania aptychów nie 
mają znaczenia dla stratygrafii Pienińskiego Pasa 
Skałkowego. 
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SUMMARY 

Aptichi abound in the Dogger, Malm and Neo­
comian of the Pieniny Klippen Belt. Stratigraphy of 
the deep and open sea Upper Jurassie facies of the 
Klippen series deposited southward of the Czorsztyn 
Series, and that of the Tithonian and Neocomian of 
the Czorsztyn Series, are based on Aptichi. Other 
occurrences of Aptichi in the Klippen Bełt area 
are less important for local stratigraphy. 
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AnTHXI'f pa3BHnHCb B ~orrepe, ManbMe H HeoKoMe 
ITeHHI'fHCKo:A 30Hbi yTecoB. CTpamrpact>na: rny6oKo­
BO~HbiX MOpCKI'fX OTnOJKeHI'f:A OCHOBbmaeTC$1 Ha anTI'f­
xax BepxHeiOpcKo:A c:ł>aqHH YTecOBo:A cepHI'f (ocam­
~aBwe:Aca: K lOry OT 'IOpWTbiHCKO:A cepHH) H Ha 
Tl'fTOHCKO:A l'f HeOKOMCKO:A c:ł>aqHa:X. ,IJ;pyme MeCTO­
HaXOJK~eHI'f$1 anTI'fXOB B 30He YTeCOB HMeiOT MeHbWee 
3Ha'leHHe ~n$1 MecTHO:A CTpaTJ1rPac:ł>HH. 

KRZYSZTOF BIRKENMAJER, STANISŁAW MĄTEUSZ GĄSIOROWSKI 
Zakład Nauk Geologicznych PAN 

RUCHY NEOKIMERYJSKIE W POLSKICH KARPATACH 

ZACHODNICH 

R ÓŻNE ZJAWISKA, które zaszły w polskich Kar­
patach Zachodnich blisko granicy jury i neoko­

mu wiązano z ruchami neokimeryjskimi o charak­
terze synorogenicznym (4, 5, 6, 7, 10, 11, 21, 22, 25). 
Celem obecp.ej pracy jest przedstawienie ogólnego 
obrazu ruchów neokimeryjskich w polskich Kar­
patach Zachodnich. Obraz ten jest niewątpliwie pro­
wizoryczny. 

Wiek górnojurajskich i neokomskich utworów 
Karpat Zachodnich był określany w trzech r'óżnych 
schematach stratygraficznych: amonitoWYm, apty­
chowym i kalpionellowym. Korelacja tych schema­
tów nie jest dokładna. Stąd bierze się głównie frag­
mentaryczność obrazu ruchów neokimeryjskich. 

W obecnej pracy zasadniczo przyjęto schemat 
amonitowy Arkella (3) dla jury i Killana (20) dla 
neokomu, schemat aptychowy Gąsiorowskiego (16) 
oraz schemat kalpionellowy oparty na pracach Colo­
ma (13), Birkenmajera (4, 6) i innych. Korelacja 
schematu amonitowego z aptychowym jest przyję­
ta za Gąsiorowskim (16) i schematu kalpionellowe­
go z aptychowym za Birkenmajerem i Gąsiorowskim 
(10, 11). 
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JURAJSKIE PRZEDTYTOill'SKIE MAKSIMUM GŁĘBOKOSCI 
BASENOW SEDYMENTACYJNYCH 

W różnych częściach jury poszczególne baseny 
sedymentacyjne Karpat Zachodnich osłągały naj­
większą swoją głębokość. Wydaje się, że zjawisko to 
było diachroniczne w kierunku na zewnątrz geosyn­
kliny (por. Birkenmajer i Gąsiorowski - 9). Wyni­
kałoby to z następującego zestawienia danych o 
wieku utworów reprezentujących jurajskie przed­
tytańskie maksimum głębokości: 

seria reglowa dolna w Tatrach: radiolaryty zielo-
ne, dogger (por. Gąsiorowski .,.... 19); · 

seria wierchowa w Tatrach; wapienie oksfordu 
(por. Kotański - 21); 

seria haligowiecka: radiolaryty zielone, oksford 
(por. Birkenmajer - 8); . 

seria pienińska: przejście od radiolarytów man­
ganowych do zielonych, młOdsze od doggeru i star­
sze od kimerydu (por. Birkenmajer - 4, 5; Gąsio­
rowski - 16, str. 56-57); 

seria braniska: przejście od radiolary.tów manga-: 
nowych do zielonych, granica dolnego · i · górnego 



oksford·u (Birkenmajer i Gąsiorowski - 9, por. 
Gąsiorowski - 16, str. 43--44); 

. seria nie.dzicka: radiolaryty zielone, dolna część 
górnego oksfurdu (Birkenmajer i Gąsiorowski op. 
cit., por. Gąsiorowski l. c.); 

seria czertezicka: radiolaryty zielone, dolna część 
górnego oksfordu (por. Birkenmajer - 4, 5); 

seria czorsztyńska: prawdopodobnie górnooks­
fordzka część wapieni bulastych (por. Birkenma­
jer- 6); 
· seria czetechowicka: część wapieni bulastych 

oksfordu (por. Andrusov - 2, str. 170--172, Arkell-
3, str. 168-169) lub wapieonie radiolariowe (por. 
Andrusov - 2, str. 172); 

seria bachowicka: wapienie trachitowe nieco bu­
laste górnej części oksfordu (por. Książkiewicz -
23, str. 151-156, 223-224; por. niżej). 

Jak widać, maksimum głębokości zostało osiągnię­
te w strefie granicznej między Karpatami wewnętrz­
nymi a zewnętrznymi blisko granicy dolnego i gór­
nego oksfordu. Jednocześnie nastąpiło pogłębiende 
i ujednolicenie sedymentacji w morzu epikontynen­
talnym na zewnątrz . morza karpackiego (margle kor­
datowe południowej części Wyżyny Krakowsko-Czę­
stochowskiej), a także w strefie Kruchela związanej 
jeszcze sedymentacyjnie z strefą epikontynentalną 
(margle kordatowe). Zjawiska te mogłyby być zwią­
zane genetycznie. 

POCZĄTEK RUCHOW NEOKIMERYJSKICH 
POZYTYWNE W KIMERYDZIE 

RUCHY 

Foczątek ruchów neokimeryjskich zbiegł się z 
okresem bezpośrednio po osiągnięciu maksymalnego 
pogłębienia jednej z najbardziej zewnętrznych stref 
morza karpackiego (strefa Bachowie). Był wyrażo­
ny przez podniesienie się całego obszaru sedymenta­
cyjnego Karpat Zachodnich. Wydaje się, że rowY 
zostały podniesione bardziej niż strefy geantyklinal­
ne. Zjawiska te nastąpiły w dolnym kimerydzie; 
można je · odnieść do wczesnej fazy Deister. 

W rowach Karpat wewnętrznych i Pienińskiego 
Pasa Skałkowego tam, gdzie w oksfordzie tworzyły 
się raddolaryty, w dolnym kimerydzie pojawiły się 
wapienie bulaste, albo jako wkładki w obrębie wa­
pieni radiolariowych (przejście od radiolarytów do 
górnych wapieni bulastych w serii reglowej dolnej 
w Tatrach, por. Gąsiorowski - 17; wapienie pseudo­
bulaste w południowych odmianach serii braniskiej, 
Birkenmajer i Gąsiorowski - 9), albo jako komp­
leksy czysto bulaste (północne odmiany serii bra­
niskiej, seria niedzicka, seria czertezicka, prawdo­
podobnie też seria haligowiecka, Birkenmajer i Gą­
si.orowski - 9, Bixkenmajer - 4, 5, 8). Jedynie 
w serii pienińskiej, wapienie bulaste nie występują 
w dolnym kimerydzie, zamiast nich czasem poja­
wiają się nad radiolarytami zielonymi radiolaryty 
czerwone, rePrezentujące prawdopodobnie dolny ki­
meryd (por. Birkenmajer - 4, 5, Gąsiorowski - 16, 
str. 56-57). W innych profilach serii pienińskiej ra­
diolaryty zielone sięgają do dolnego kimerydu (Gą-
siorowski J. c.). . 

W strefach geantyklinalnych Karpat wewnętrz­
nych i pasa . skałkowego zaznaczył się w dolnym 
kimerydzie jedynie słaby ruch pozyty-\\fuy. Jest 
on ledwo ['Ozpoznawalny w serii czorsztyńskiej, gdzie 
dalej · osachały się wapienie bulaste i wyraźniejszy 
w serii wierchowej Tatr, gdzie pojawiły się wapienie 
pseudooolitowe (por. Kotański - 21). 

W rowach Karpat zewnętrznych, w serii czetecho­
wickiej kimeryd jest prawdopodobnie reprezentowany 
przez wapienie szare gruboławicowe (por. Andrusov 
- 2, str. 172), w serii bachowickiej kimeryd jest 
reprezentowany przez jasne wapienie peli(yczne, 
które prawdopodobnie są płytsze od wapieni "bulas­
tych" oksfordu 1. 

l Wg KslążkieWicza (23, str. 224) wapienie klmerydu osa­
dzały się głęblej niż wapienie oksfordu~ Jednak wapienie 
oksfordu Bachowie · są utworem krynoidowo-bulastym. 
W jurze Tetydy facja krynoidowa 1 bulasta jest często 
związana przejściami sedymentacyjnymi. Oble reprezentu­
Ją zwykle morze głębokie, co wskazują częste kontakty 
sedymentacyjne z radlolarytami (np w pasie s}!;ałkowym se­
ria czertezlcka) 1 ogólne następstwo facji w profilach. Z 
drugiej strony . wapienie kimerydu Bachowie · zawierają 
ooldy wapienne l szczątki glonów. 

Ze stref geantyklinalnych tej części Karpat ze­
~nętrznych, którą się tu zajmujemy nie są znane 
zadne utwory malmu niewątpliwie starsze od tytonu. 
Ruch pozytywny zaznaczył się także w całej strefie 
epikontynentalnej na N od morza karpackiego. 

RUCHY ROZNICUJĄCE W TYTONIE 

W górnym kimerydzie w Karpatach wewnętrznych 
p~zeważnie nie zaznaczyły się wyraźniejsze ruchy 
pionowe. Dane o Karpatach zewnętrznych są zbyt 
fragmenta['yczne, aby pozwalały na uogólnienia . . 

W dolnym tytonie następuje nowa faza ruchów 
neokimeryjskich, mianowicie zaczyna się stopniowe 
podnoszenie stref geantyklinalnych i obniżenie ro­
wów. Te zjawiska zachodzą aż do kulminacji ru­
chów neokimeryjskich w be.riasie, wywołując w 
różnych obszarach różne efekty zależnie od lokal­
nego nasilenia: . powstawanie uskoków, trzęsienia 
ziemi, wulkanizm, tworzenie kordylier, sedymentacja 
fliszu. Dolnotytańską fazę karpacką można odnieść 
do późnej fazy Deister. 

W rowach Karpat wewnętrznych i pasa skałko­
wego pogłębienie jest wyrażone przez pojawienie się 
w dolnym tytonie utworów typu biancone (seria 
reglowa dolna w Tatrach, serie haligowiecka i bra­
niska): wyją-tkiem jest seria pienińska, gdzie bian­
cone w niektórych profilach pojawia się już w ki­
merydzie (4, 5, por. Gąsiorowski - 16, str. 56-57). 

W strefach geantyklinalnych Karpat wewnętrznych 
i pasa skałkowego spłycenie jest wyrażone przez 
pojawiające się w dolnym tytonie wapienie krynoi­
dowe, globochetowe i pseudooolitowe serii wierchowej 
Tatr (21, 28) i wapienie dursztyńskie (kalpionellowe, 
globochetowe, krynoidowe fal·sztyńskie, muszlowce 
rogoźnickie) serii czorsztyńskiej (6, 10). Dolnotytań­
skie ruchy wznoszące są bardzQ jasno wyrażone w 
serii wier<:howej Tatr, gdzie u podstawy utworów 
tytonu występuje miejscami zlepieniec lub brekcja 
sedymentacyjna złożona z fragmentów skał kime­
rydzkich (21, str. 386-388). Lokalnie dochodzi do 
wynurzeń nawet starszeg.o podłoża, świadczy o tym 
ObecnOŚĆ klastycznych fragmentów kWał'CU W wapie­
niach dursztyńskich Orawy (por.: Andrusov - l, 
str. 23, 26, Birkenmajer - 7, Birkenmajer i Gąsio-· 
rowski - 10) i · w wapieniach krynoidowych serii 
wierchowej (21, 22). Również lokalnie pojawia się 
zasadowa działaln{)ŚĆ wulkaniczna (część obszaru 
serii wierchowej Tatr - 21, 22). Wkładki wapieni 
detrytycznych w wapieniach dursztyńskich serii 
czorsztyńskiej świadczą prawdopodobnie o trzęsie­
niach ziemi (6, 7). · 

W północnej brzeżnej cżęści rowu pienińskiego od 
dolnego tytonu zachodziły_ ruchy pozytywne (poja­
wienie się wapieni kalpionellowych w serii czerte­
zickiej i w pewnych odmianach serii niedzickiej -
4, 5). Tylko w serii niedzickiej Kosarzysk nie było 
wyraźnych zmian głębokości: kontynuowały się wa­
pienie bulaste (Birkenmajer op. cit.). Prawdopodob­
nie przebiegała tam oś ruchów kompensacyjnych 
między strefą geantyklinalną czorsztyńską na pół­
nocy a rowem branisko-pienińskim na p{)łudniu. 

W rowach Karpat zewnętrznych przeważają w niż­
szej części tytonu facje kalpionello:we (por. Książ­
kiewicz - 23, str. 158-161; Andrusov - 2, str. 172-
174, Gąsiorowski - 16, str. 69-70) lub · ciemnych 
margli (seria śląska, d{)lne łupki cieszyńskie - por. 
Gąsiorowskd - 16, 18, str. 63-64, 69). Jeśli kimeryd 
jest reprezentowany w serii czetechowickiej przez 
wspomniane wyżej wapienie, to wapienie z kalpio­
nellami i z radiolariami niższej części tytonu nie­
wątpliwie oznaczają pogłębienie. Także wapienie 
z kalpionellami Bachowie oznaczają pogłębienie 
(Książkiewicz - 23, str. 224). W serii śląskiej kime­
ryd nie był stwierdzony. 

W wyższej części tytonu pojawiają się w serii cze­
techowickiej wapienie detrytyczne (por. Gąsiorowski 
- 16, str. 69) być może o charakterze fliszu wapien­
nego, w serii śląskiej - flisz wapienny z domieszką 
klastycznego kwarcu (por.: Dżułyński et alii - 14, 
Książkiewicz - 26, Gąsiorowski - 18), w serii ba­
chowickiej - wapienie organogeniczne i oolityczne 
oraz margle z wyraźnie większą niż w skałach 
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starszych domieszką klastycznego kwarcu (Książkie­
wicz - 23, str. 161-163). 

Wydaje się, że flisz lub inne utwory klastyczne 
pojawiły się w wyższej części tytonu także w innyeh 
rowach Karpat na zewnątrz od Pienińskiego Pasa 
Skałkowego (np. strefa wewnętrzna Karpat wschod­
nich, por. Marinescu -:- 29, Gąsiorowski - 19; str. 
252; strefa Severin Karpat Południowych, por. Co­
darcea et alii - 12, str. 49-59). Jednocześnie w serii 
czorsztyńskiej pojawiły się .wapienie łysanskie (por. 
Birkenmajer, Gąsiorowski - 10). Te ogólne zjawis­
ka można by tłumaczyć przejściowym przyspiesze­
niem ruchów różnicujących odpowiadającym fazie 
Osterwald. 

W strefach geantyklinalnych Karpat zewnętrznych 
tyton jest reprezentowany głównie przez różne wa­
pienie rafowe nazywane ogólnie wapieniami sztram­
berskimi. Wapienie te dostarczyły faun o charak­
terze przeważnie tytańskim; z niektórych miejsc po:­
chodzą także fauny, które mogłyby wskazywać z 
jednej strony na kimeryd, a z drugiej na dolny neo­
kom (2; por. także Frajova - 15). Wydaje się, że . 
wapienie sztramberskie tworzyły się na · następują..: 
cych strefach geantyklinalnych: 

a) wyspa śląska" skąd pochodziły fragmenty we 
fliszu" magurskim koło Makowa Padhalańskiego i w 
warsiwach istebniańskich serii śląskiej w różnych 
miejscach (Książkiewicz- 23, str. 237-238 - 25, 26); 

b) skałki !;lndrychowskie, czyli strefa oddzielająca 
w tytonie rów śląski, w którym tworzyły się 
warstwjr cieszyńskie, od rowu .bachowickiego (por. 
Książkiewicz - :>,3, 25, Gąsiorowski - 18); 

c) stTefa na N od rowu bachowickiego, skąd po­
chodziłyby fragmenty w górnych łupkach cieszyń­
skich serii podśląskiej i śląskiej (por. Książkiewicz 
- 25, 26). w niektórych miejscach wapienie sztram~ 
berskie prawdopodobnie kontaktują sedymentacyj­
nie z podłożem krystalicznym (Książkiewicz - 23, 
str. 237). W wielu utworach flisZOWYCh kredv i trze­
ciorzędu prawdopodobnie nie ma fragmentów skał 
jurajskich poza wapieniami sztramberskimi. Dlatego 
przypuszczano, że w t:vtonie nastąpiło obniżenie wy­
nurzonvch i speneplenizow-anych stref geantykUnal­
nvch Karpat zewnętrznych, wyrażone przez ,.trans­
gresję sztramberską". Trzeba jednak wziąć_ pod 
uwa!!"ę, że w tytonie, a zwłaszcza górnym, zwiększa 
się domieszka terygeniemego materiału klastycznego 
w utworach rowów (batrz wyżej). Albo więc ma­
teriał klastycznv dostawał się do rowów C7.eściowo 
równolegle do ich osi (longitudinal filling), albo te­
rygenic7.ny materiał klastyczny i materiał wapienny 
pOchodziły z tych samych stref geantyklinalnych. 
W dru!'im przyoadku należałoby przyjąć, że strefy 
geantvkliriahie · obniżały się na Peryferiach, a ~ed­
nocześnie podnosiły się i były erodowane w częściach 
środkoWYch. Ogólnv obraz paleogeo!n'aficznv mógł. 
wiec być taki, jaki Przyjmował Książkiewicz dla 
późniejszych kordylier 2. 

Jest także możliwe, że rafy sztramberskie two­
rzyły bariery nie dopuszczając do rowów większych 
ilości terygenicznego materiału klastycznego, podob-· 
nie jak obecna Great Barrier Reef wzdłuż .wsc~od­
nich ·wybrzeży Australii (Queensland). Matenał filSZU 
wapiennego pochodził-by głównie z niszczonych przez. 
falowanie · lub przez erozję subaeralną raf sztram­
berskich. 

W strefie epikontynentalnej na N od morza kar­
packiego zaznaczają się w partlandzie ruchy różni: 
cujące, podobnie jak w tytonie Ka;pat. W górneJ 
części POrtlandu zostaje sfałdovyany 1 przekształco~y 
w grzbiet rów środkowopolski - prawdopodobme 
jednocześnie z regionalnym pojawieniem sie fliszu 
w rowach Karpat zewnętrznych i z oojawieniem się 
wapieni łysańskich w serii czorsztyńskiej. 

2 These occurrences" (tzn. fragmentów wapieni lito­
tamńfowych, numulitowych itd.) "indicate that in flysch 
basins there existed - apart from normai flysch sedi­
ments .....: also organagenie deposits, · which presumably 
formed narrow and limited fringes · along the shores of the 
basins" . (Książkiewicz - 24, str. 9). Obfitość wapieni 
sztramberskich moiina bY. tłumaczyć przesuwaniem się tej 
facji wywołanym ruchami pionowymi. · 
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NASILĘNIE RUCHOW W BERIASIE 

W dolpej części berhłsu kontynuują się ruchy 
różnicujące strefy geantyklinalne . i strefy rowow. 
Największe obniżenie rowów i podniesie stref 
geantyklinalnych Karpat wewnętrznych i pasa skał­
kowego nastąpiło w górnej części beriasu. Odpo­
wiada ooo wczesnej fazie Hils. . . . 

W geantyklinalnej strefie wierchowej Tatr tworzą 
się wapienie pseudooolityczne, a w innych miejscach 
kulminuje zasadowa działalność wulkaniczna (21, 22, 
28). W geantyklinalnej strefie czorsztyńskiej w gór­
nej części beriasu występuje największe rozprze­
strzenienie zjawisk twardego dna . (bard ground) i 
wapieni detrytycznych (główny . wapień detrytyczny) 
- 6, 10. . . 

W północnej brzeż.nej części rowu pienińskiego 
spłycenie staje się bardzo wyraźne (twarde dno w 
serii czertezickiej i w serii niedzick'iej z wyjątkiem 
skałek Kosarzysk) i rozsze.rza się na południe obej­
mując obszary dotychczas obniżające się (w1dadka 
margli bulastych w bi,ancone północnej części !!erii 
braniskiej - 11). · . 

W strefach geantyklinalnych Karpat zewnętrznych 
zanikają rafy sztra,mberskie prawdopodobnie wsku..; 
tek zamulenia produktami erozji wznoszących się 
kordylier. W rowąch pojawia się flisz piaszcz~sty 
(por. Dżułyński ·et · alii - 14), którego material po­
chodził częściowo z erodowanych utworów karboń­
skich (po~. Turnau - 31): górne łupki cieszyńskie 
serii śląskiej (por. Gąsiorowski ___: 18)" i piaszczyste 
utwory fliszowe Czetechowic ·(por. Andrusov - l, 2, 
str. 261-262, Gąsiorowski - 16, str. 78). Być może 
górne łupki cieszyńskie serii podśląskiej także poja­
wiły się w beriasie. Jest możliwe, że zasadowe 
intruzje w serii śląskiej zaczęły się w tym samym 
czasie (por. Szczurowska - 30). 

W strefie epikontynentalnej na N od morza kar­
packiego następuje ruch negatywny wyrażony przez. 
transgresję morza na sfałdowaną strefę środkowo-
poffiką. · 
Według Książkiewicza · (26) początek sedymentacji 

fliszu w Karpatach· zewnętrznych był rezultatem: lo'-: 
kalnych ruchów nie związanych z ruchami neokime­
ryjskimi: Jednak uderza powtarzająca się jedno­
czesność ruchów pionowych w tytonie i w dolnym 
neokomie w Karpatach wewnętrznych, w pasie skał­
kowym i w strefie epikontynentalnej z jednej stro­
ny a w Karpatach zewnętrznych z drugiej strony. 
Wydaje sie, iż można przyjąć, że sedymentację fli­
szu w Karpatach zewnętrznych : zapoczątkawały 
ruchy neokimeryjskie. · Inną sprawą jest późniejszy 
mechanizm podnoszenia kordylier i obniżania · ro­
wów· które musiały zachodzić: ciągle · aż do trzecio­
rzed{J.. Być może ruchy neokimeryjskie utworzyły 
uskoki, wzdłuż których potem częściowo izostatycz­
nie wypiętrzały się kordyliery. 

KONIEC RUCHOW . NEOKIMERYJSKICH - RUCHY 
WYROWNUJ ĄCE W WALANZYNIE 

W Karpatach wewnętrznych i w pasie skałkowym 
zaznaczają się W · walanżynie ruchy skierawane prze.,. 
Ciwnie niż ruchy w tytonie i w beriasie. Mianowicie 
naątępuje obniżenie stref geantyklinalnych i pod­
noszenie rowów. 
Obniżenie geantyklinalnej strefy wierchowej nie 

jest · wyraźne (por. Kotański 21, Lefeld - 28). 
Natomiast obniżenie geantykHnalnej strefy czor­
sztyńskiej. jest bardzo jasno wyrażone przez poja­
Wienie się krynoiqowych wapieni spiskich. Lokalnie 
jednak następuje podniesienie (twarde dno w wa­
pieniu spismim w niektórych pro!ilach) -,. 6,, 10: . 
Spłycenie rawów jest. wyrażone przez poJaWleme 

się margli plamistych w serii niglowej dolnej Tatr 
~por. Wi~ilew- 32, Gąsiorowski - 16, sb;. 91) i prze~ 
zapoczątkowanie stopniowego · przejścia do. mar~ll 
plamistych w seriach pienińskiej i braniskiej lub do 
urgonu w ~~r.~i haligowieckiej (5, . 8).. . . ., , . . · ., . , 
' Natomiast pogłębieniu ulega północna ·brzez?a 
część rowu pienińskiego, kt~ra dotychczas .Po~noslła 
się razem ze strefą · geantyklmalną cz9rsztynsk1ą~ Jest 
to wyrażone ' przez ~oja~e.ni.e. się . utvyorp~ . _typu 
biancone w seriach: medz1ck1eJ· 1 c.zertez1ck1e) (~, 5) 



W Karpatach zewnętrznych, w rowie czetecho­
wickim walanżyn jest reprezentowany prawdopodob­
nie przez piaskowce z Lamellaptychus didayi posia­
dające być może charakter fliszowy (por. Andrusov-
2, str. 262). W rowach na zewnątrz od "wyspy 
śląskiej" osadzają się na Wielkich: obszarach górne 
łupki cieszyńskie, przykrywając różnorodność facji 
tytonu i ·beriasu. W strefie epikontynentalnej trwa 
transgresja. 

ZAKOŃCZENIE 

Zjawiska, które zachodziły . w aLpejskiej geosyn­
klinie Karpat Zachodnich, można podzielić na dwie 
grupy: zjawiska diachroniczne z S na N i z W na E 
i zjawiska synchroniczne na całym obszarze. Do 
pierwszych należą: transgresja jurajska, jurajskie · 
przedtytańskie maksimum głębokości, zmiany miąż­
szości poszczegóLnych utworów fliszowych Karpat 
zewnętrznych, fałdowania trzeciorzędowe; do drugich 
należą: ruchy kimeryjskie tak doggerskie, jak z po­
granicza jury i kredy oraz ruchy urgońskie. Wydaje 
się, że zjawiska pierwszej grupy są bardziej ende­
miczne niż drug~ej . Za przykład mogą służyć fazy 
ruchów neokti.meryjskich współczes'ne z karpackimi, 
które można znaleźć na ogromnych obszarach za­
chodniej Tetydy i epikontynalnej Europy, a prawdo­
podobnie nawet w Azji i Amerykach, gdy współ­
cześnie z trzeciorzędowymi fałdowaniami Karpat 
Zachodnich fałdowały się tylko niektóre części stref 
geosynklinalnych alpidów. · 

Zjawiska synchroniczne mogłyby być efektem 
"pulsu Ziemi" (Pulse of the Earth" w znaczeniu 
Umbgrove'a), natomiast zjawiska diachroniczne by­
łyby związallle ze stadiami ewolucji imigracji po­
szczególnych geosynklin. 
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SUMMARY 

The Neo-Cimmerian mov.ements in the Polish 
Western Carpathians are expressed by vertical mo­
vements, faulting, initiation of Flysch· sedimentation, 
and slight volcanic activity. In the Lower Kimeridgian 
there occurred a positive movement of the whole 
area. On the contrary, Upper Kimeridgian was a 
period of stability. In the Lower Tithonian began 
differential movements resulting in uplifting of 
geanticlinal areas and in deepening of troughs, per­
sisting till the culmination <>f the Neo-Cimmerian 
movements at the upper Berriasian time. . In the 
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Valanginian there began in the_. Inner-Carpathians 
and in the Pieniny Klippen Belt an uplifting of 
thoughs and a deepening of geanticlinal areas. In 
the Outer-Carpathians, tł)e sedimentatión of Flysch 
was continued. · 

PE3IOME 

HeoKHMMep11ilłCKI1e ):IBH1KeHI1R B lloJI&CKHX 3ana;:~­
HbiX KapnaTaX Bbipa:acaiO'l'CII Bep'l'I1KaJII>HbiMI'f . nepe• 

Me~eHI1Sl:MI1, o6pa30BaH11eM c6pOCOB, Ha'łaJIOM cPJII1-
llieBOrO .oca):IKOHaKOnJieHI1J'I 11 npOJ'IBJieHJ1RMI1 OCHOBHOrO 
BYJIKaH);f3Ma. B paHHeM KI1Mep11;:~:ace npoi130lliJIO no;:~­
HRTHe BCetl: DJIO~a):\11. ll03):1HJ1ilł K11Mepi1):11K OTJII1'łaeTCII 
CDOKOHHbiMH YCJIOBI1RMI1. B paąHeM TI1T0He Ha'łi1HaeT~ 
CR nocTeneHHOe norpy:aceHI1e npor116os " nO):IHRTHe 
reoaHTI1KJI11HaJibHbiX 30H, npO):IOJI1KaBlli11eCR ):10 KOHL\a 
6epp11aca. B BaJiaH1KI1He,- Ha nJio~a;:~11 BeyTpeHHI1X 
KapnaT 11 lleHH11HCKoilł yTecosow 30Hbi, npo11cxo;:~11T 
o6MeJieHJ1e nporHGos 11 cą11:acea11e reoaaTI1KmmaJI&HbiX 
30H. 

LESLA W BOBER, STEFAN KOZŁOWSKI 
Instytut Geologiczny 

SUROWCE SKALNE PIENI~SKIEGO PASA SKALKOWEGO 

P ROBLEM wykorzystania bogactw mineralnych 
w Pieninach posiada . już przeszło dwusetletnią 

historię. Pierwszy dokument z poszukiwań górni­
czych w rejonie Szczawnicy prowadzonych przez 
Wojciecha Bedońskiego pochodzi z około 1727 r . (22). 
Dokument ten rozpoczyna okres górniczych prac 
w Jarmucie i okolicy finansowanych przez Pawła 
Sanguszkę. W · 1732 r. - utworzył P. Sanguszko 
w Szlachtowej przedsiębiorstwo . górniczo-hutnicze, 
na czele którego stanął A. Reissinger, a następnie 
A. Bittner. Do 1739 r. prowadzono sztolnie w Jar­
mucie w Potoku Pałkowskim, Krupiance i Białej 
Wodzie. Po nieudanym wytopie rudy w 1739 r . 
wstrzymano dalsze prace górnicze. 

Ambitne plany P. · Sanguszki nie dały spodziewa­
nych rezultatów. Nigdy też nie powrócono już do 
górniczych poszukiwań mineralizacji w Pieninach. 
Treść mineralna żył, w których prowadzono kiedyś 
sztolnie została opracowana przez J . Wojciechow­
skiego (29, 30). Siady złota stwierdzone przez J . Woj­
ciechowskiego (l.c.) przestały dziś być zagadnieniem 
przemysłowym. Jedynie surowce skalne występujące 
powszechnie w Pienińskim Pasie Skałkowym i jego 
otoczeniu budzą dziś zainteresowanie gospodarcze. 
Spośród utworów występujących w rejonie Pie­

nińskiego Pasa Skałkowego wyodrębnić można cztery 
grupy skał o wartości użytecznej: l - andezyty, 
2 - wapienie i margle, 3 - piaskowce, 4 - żwiry, 
gliny, torfy. 

·ANDEZYTY 

Andezytem jako materiałem budowlanym i dro­
gowym zaczęto się interesować w czasie I wojny 
światowej. W 1917 r. z ramienia magistratu miasta 
królewskiego Nowy Sącz rozpoczęto pod kierunkiem 
J. Morozewicza systematyczne badania andezvtów na 
górze Wżar. Wykonane wtedy rowy poszukiwawcze 
i wiercenia dały podstawę do · opracowania budowy 
geolop;icznej i własności fizycznych andezytów W żaru . 
Wyniki tych badań opublikowane przez J . Moroze­
wicza (24) trzeba traktować jako pierwszą dokumen-
tację tego typu w Polsce. . 
Eksploatację na Wżarze po I wojnie rozpoczął 

inż. E. Polak według wskazówek prof. W. Goetla. 
Kamieniołom ten prowadziła następnie firma "Ande­
zyt" w Nowym Targu, a od 1928 r. "Kamieniołomy 
Miąst Małopolskich". Po II wojnie światowej eksploa­
tację andezytów podjęły Nowotarskie Zakłady Ka­
mienia Budowlanego w Szczawnicy. 

Wskutek stale rosnącego zapotrzebowania na ande­
zyt otwarto drugi kamieniołom w Malinowie, a w 
1954 r. Przedsiębiorstwo Geologiczne Surowców Skal­
nych w Krakowie przystąpiło do regionalnego usta­
lania zasobów andezytów pienińskich. Prace te pro­
wadzone z przerwami do 1962 r . skoncentrowane 
były w MalinoWie na północnych stokach Jarmuty 
i na Wżarze. Inne stanowiska andezytów .nie były 
brane pod uwagę ze względu na mniej dogodne wa­
runki górnicze (np. Potok Zakijowski) lub . ochronę 
wód mineralnych w Szc:z;awnicy (góra Bryjarka). 
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Malinów 

W latach 1954-1957 wykonaria została dokumen­
tacja obejmująca złoże w Malinowie. i przyległe doń 
złoże ;,Pod Bukami" (S. Kozłowski, M. Moroz-Kap­
czyńska - 1957). W opracowaniu andezytów w Ma­
linowie brali również udział: K. Birkenmajer (zdjęcie 
geologiczne), St. Małoszewski (zdjęcie magnetyczne), 
A. Oberc i T. Zagórski (badania petrograficzne 
i kwasoodporności andezytów). Na podstawie szcze­
gółowych badań geologicznych i geofizycznych wyko­
nano kilkadziesiąt wkopów oraz trzy wiercenia. Wy­
niki badań geologicznych i geofizycznych zostały 
opublikowane w specjalnych opracowaniach K. Bir­
kenmajera (4) i St. Małoszewskiego (19, 20). Badania 
technologiczne andezytów z północnych zboczy góry 
Jarmuty ogłoszone zostały. przez S. Kozłowskiego (12). 
Złoża Malinów i P<>d Bukami mają formę nieregu­

larnych żył intruzywnych pochylonych pod kątem 
ok. 7·0° ku S. Wymiary ich wynoszą: Malinów 60 X 
400 m, Pod Bukami 80 X 370 m. Andezyt eksploa­
towany jest w Malinowie do poziomu tarasu zale­
wowego Grajcarka (507 m · n. p. m .). Kamieniołom 
o wymiarach 200 X 70 m jest wyrobiskiem stoko­
wym z trzema poziomami do zbierania nadkładu. 
Eksploatacja prowadzona jest z niewielką przybierką 
stropowych piaskowców jarmuckich i spągowych 
łupków warstw pstrych. · Złoże Pod Bukami było po 
II wojnie światowej tylko okresowo eksploatowane 
w celu uzupełniania okładziny na gmachu dawnego 
BGK w Warszawie. 

W przebadanych złożach · andezytu w Malinowie 
i Pod Bukami ·wydzielone zostały trzy odmiany 
andezytu: · 

l) andezyt świeży, 
2) andezyt zwietrzały, 
3) andezyt rozłożony. 

Andezyt świeży. W złożach Malinów i Pod 
Bukami występuje andezyt amfibolowy odpowiada­
jący odmianie "Mali nów" St. Małkowskieg.o (18) . Na 
podstawie wykonanych 5 nowych analiz (17) można 
stwierdzić bardzo niewielkie odchylenia w składzie 
chemicznym. Złoże MaLinów . ma· nieco mniej krze­
mionki i tlenku glinu . . Andezyt ten posiada natomiast 
więcej żelaza trójwartościowego i dwuwartościowego . 
Andezyty amfibolowe w Malinowie należą do n aj­
bardziej kwaśnego członu pośród andezytów wystę­
pujących w . Pienińskim Pasie Skałkowym. 
A n d e z y t z w i e t r z a ł y. W obrębie samego ka­
mieniołomu, jak w obu złożach, występuje andezyt 
zwietrzały i rozłożony tworzący liczne strefy równo­
ległe i prostopadłe do biegu żył. Andezytem zwie­
trzałym nazwano skałę, która uległa wstępnym prze­
obrażeniom pod wpływem działania wód zawierają­
cych dwutlenek węgla, jak i pod wpływem normal­
nego działania atmosferycznego. Wskutek działania 
wód agresywnych następuje rozkład amfiboli i pla­
gioklazów. W analizie chemicznej zaznacza się wtedy 
ubytek wapnia i magnezu, które zostały usunięte 
przez roztwory ze skały. Jest to jednak skała zwięzła 
i często była eksploatowana na równi z andezytem 


